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W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E  
Podług Ruskiego Inwalida r, dnia 17 paź­

dziernika, Cesarz Jegomtfść przez rozkaz dzien­
ny  z. dnia 1 paźdiierr-.ika, »a odznaczający się 
slan pólkón drugicy dywiayi pieszej wojska pol­
skie,;., w jąKim ssę okazały, na ćwicftćaiach dnia 
poprzedmczego , jako doprowadzone do pożąda­
nego stopnia łnajcmośbi prawideł służby s#erego- 
it ej') oświadcza zupełną vs dzjęcaność Jego Cesar- 
sko y W ysokości Cesarzewiczowi, i ukontento­
wanie Wa^yslkirn pólkom pomiecionej dywizji , 
za odinacrające się we wszystkich poruszeniach 
dokładność, ścisłość, spokoyność i płynność: 
szczególne zaś podziękowanie dowódcy dywizyi, 
jenerałowi dywizyi Krasińskiemu (Izydorowi), 
dowodzoóm brygad, jenerałom brygady: Ż ó ł­
towskiemu, Blumerowi i dow-odzącemu trzecią 
brygadą adjulaotowi Jego Cesarskiej W y s iko- 
sci, pód.ovirokowi Trębickiemu;  dowódcom pół- 
Jków pieszych : podpólkoWnikow : 5go A n d r y - 
chewicujwi. 750 Rolandowi, dowodzącemu 4t rm  
rBoguslawskie,nu; dowódcy 8go Skrzyniach  emu; 
strzeleckich . agó półkowmkowi Czyżewskiemu 1 
ńgo półfcowrukcwiZawickiem u; dowódcom bata­
lionowym półków pieszych : 5go pndpółke w pi­
kowi Oborskiemu i majorowi Dąbrowskiemu, 
ygo' majorom , Szercelowi i Zawadzkiemu, 4go 
juajórom, Reszce i Ciaykowukieniu , 8go tnajo- 
rom Czalc ryński emu .i Straży ńshiemu; strzelec­
kich : 2go ms)oromi Turskiemu i Kępskiemu, 4go 
podpólkowiukotn K u n c  kor ońśkiemu 1 Smettowi; 
■wszystkim PP- sztabs1 i o W .o f ic e r o m ; a dla 
niższych rung daruj* po rublu srebrem, po funcie 
mięsa i po porcyi wódki ,na każdego człowieka.

Cesar*. JegcmSść, po zwif dzeniu pohkicy kom- 
missyi w óyskuwey.jey archiwum ,drukarni,do w y ­
działu kw aterniistrcuwskipgo naleźącey, li togra- 
fn i konrmiorv.itu, za odznaczający się fre wszyst- 
k ićm  znaleziony, porządek i ochędóztwo, oświad­
cza. Swojo ukonten t w en ie ,  sprawującemu mini- 
s te ry u m  w o js k o w e  jenerałowi dywizyi Hauke, 
członkom' kCmmisśyi w o js k o w e j  : jenerałowi 
brygady Grabowskiemu; jenerałowi deżurnem u 
w o y śk a ,‘ . jenerałowi prygady flaułenstraucho- 
w i i sek re tarzow i jeneruineuju, jenerałowi b ry ­
gady Nowickiemu; zarządzającem u kom issorva- 
tem  jen rałowi brygady Biegańskiem u ; w szy­
s tk im  podblicerom wydziału kw afe in n s trzo w - 
s&ifgo, należącym do litografii, naczelnikom w y ­
działowym  i dalszym urzędn ikom  kommis&yi 
w oyskow ey  i komissoryjitu.

Dnia id  września, Hrabia W itgenstein , je­
nerał jazdy, dowodzący naczelnie drugiem woy- 
skitm, przybył do Kkaterynow sławla , 1, po o- 
beyrzemu obozem tam stojącego pólku kurlandz-
kiego dragonów, wyjechał do Krzem ienczuka__
Dnia 3 o sierpnia przybył do Irkucka  jeneralny 
gubernator Syberyi, radca t a jn y  Sperańsh.

Piszą z Odessy pod 26 września: „Podług 
doniesień 7, Jass , zaraza morowa nie przestaje 
tam grassować. Powiadają, ze tam te jsza  t x -  
pedycya pocztowa rossyvska poddaną zostanie 
kwarantannie, a dla nieprserywańia biegu spraw, 
urządzi się .czasowa expedycya w osobnym do? 
mu expedytora Jakowenka. (P. P.)

K R Ó L E S T W O  P O L S K I E .

W arszawa, dnia  3o października. ,
Dnia 26 b. m. obchodzono w tey  stolicy, 

uroczyście rocznicę Urodzin Nayjaśnieyszey 
Ceisrzowey A laryi Fedorowny, ukochanej Mat­
ki Naymiłościwiey nam panującego Monarchy, 
przez solenne nabożeństwo odprawione w ko­
ściele metropolitalnym w przytomności wład* 
krajowych, jat o też W kaplicy greckiey w zam­
ku króL-wskim, i przez powinszcwania składa­
ne Jego Cesarze wiców.skjey Mości W ielkiem u 
X?ążęciu Konstantemu. W ieczorem był świetny 
bał u JO, X iążęcu  Namiestnika Królewskiego, 
zaszczycony obecnością Jego Cesarzewicow- 
skiey Mości 5 oświecono oraz gmachy publiczne 
i oałe miasto. 1

Dnia 28 b. m. wyjechali z tey sLolicy JO. 
Xiążę Namiestnik Królewski, na dni kilka w Ka­
liskie, a J W .  Sobolewski, Minister, Sekretarz 
Stanu Królestwa Polskiego, na powrót do P e­
tersburga.

Lublin , dnia  24 października. Na dniu i y  
b. m. odbyło Towarzystwo Przyjaciół Nauk wo­
jewództwa lubelskiego publiczne posiedzenie, na 
którem Prezes J W . O widzki Czł. Tow. Nauk. - 
Krak. w stosownem zegajeniu wystawił obraz 
dotychczasowych prac Towarzystwa. W  dal­
szym ciągu odczytaną została Oda: M ichał
Anioł (,Michel A nge) czyli W skrzeszenie sztuk,  
przełożona z franeuzkiego P. Chenadelle przez 
X. Wedykowskicgo. Ignacy Baranowski sędzia 
T. L. czytał wyjątki swojego tłumaczenia z dzie­
ła Raynolda Heydensteina, sekretarza Stefana 
Batorego, tyczące się wojen przez tegożK ró-



la prowadzonych. N aha j ewicz Prof. S. W . L.
czytał wiersz iw óy : O upadku pierwszych Ho* 
dziców. Lakończył posiedzenie Woelhe Prof. 8. 
V '.  u .  czytaniem rozprawy o saltacyi, czyli 
różnych rodzajach tańcu u G re k ó w  i Rzymian, 
iie te stanowiły część isto tną wychowania.

1 .jiyii'zystwo chcąc, ile możności, coraz bar- 
dsiey odpowiadać zamierzonemu głównemu swo­
jemu celowi, w ułatw ieniu rozkrzewienia szkó­
łek elem entarnych , przeznaczyło tymczasowo, 
dwieście złotych na zakupienie xiążek elemen­
tarnych  , które po szkołach szczególnie w iey- 
•skioh bezpłatnie roześle.

A  u  s t  r  y a.  
f f  tedęń dnia 20 października. Do narad, 

k tó re  w ciągu przyszłego miesiąca mają się tu 
Względem dalszych interesów  niem ieckich od­
prawić, należeć będą: H rabia B e r n s tc r f f", mi­
nister gabinetowy p ru sk i, hrabia Munster, 
m inister gabinetowy hannowerski, Baron Ples- 
*en , m inister stanu m ehlem burski, oraz inni 
m in istrow ie, którzy byli w Karlsbadzie.

Baron Slurm er , były kommissarz austrya- 
c \ i  na w y s p ę  «. Heleny, w yjedzą ztąd w k ró t­
ce do P a ry ża , a ztam tąd uda s|ę na kró tk i 
czas do L ondynu , i na przyszłą wiosnę po­
wróci do luteyszey stolicy.

v  b, u  s s y.
B e r lin , dnia  2 3 października. Professor 

Cóschen został obrany rek torem  uniw ersyte­
tu  tutcy stego, i dnia 18 b. m. objął ten urząd. 
W  roku zeszłym było 6 io  uczniów tego uni­
w ersytetu.

M inister sprawiedliwości B e y m e  , urządził 
sądy przysięgłych w K olonii i D usseldorf'.

Nie P. Kampt z ,  tayny radca rejencyi, lecz 
radi,ca r« jenc\ i Grano, dotychczasowy członek 
h»vmnmsyi śledzącej intrygi demagogiczne, zo­
stał mianowany ze strony  pruskiey kemmisa- 
rzem  1 c.-łonkiem Peotralney kommissyi śled­
c z e j w M oguncyi.

W  G dańsku  napastowano także żydów, i 
w uiektóryeh domach okna im po tłuczono; 
w krótce jednak uśmierzono rozruch.

Tuteysza gazeta krajowa um ieściła nastę­
pujący artyku ł z Paryża : —  „G dy dzienniki 
hasz (paryzkie) oddawna donoszą o napadaniu na 
żydów przez pospólstwo w kilku krajach niemie­
ckich, i uważając je za dowód wracającego się 
barbarzyństw a daw nychwieków,w iększe jeszcze 
zaburzenia nadal przepowiadają, a z tey  p rzy­
czyny zapraszają prześladow anych, aby się do 
I ra n c y i schronili-, tymczasem w dzienniku Inde- 
pendant (Niepodległy) człowiek świadomy rze­
czy, wykazuje niepodobieństwo powszechnego 
wyniesienia się ży d ó w , i użycia innych do­
radzanych środków , jako to: sprowadzenia 
wszystkich żydów do Am eryki. Popraw ę ży . 
dóvr poczytuje za jedyny w tey  m ierze śro­
dek , i tak  p isze;—  „ W  Niemczech, równie 
jak w szędzie, sam judaizm obeymuje zaród 
tey  popraw y , k tórcy ostateczny wypadek jest 
tajem nicą O patrzności.Prze* sprawiedliwe przy- 
pu->z ;*enie do wszystkich praw  obywatelskich, 
jak się stało po części w Prusach i kilku in ­
nych krajach niem ieckich, przez utw orzenie 
s a U ł elem entarnych i dawanie nauk w yiszey

teo lo g u , prze* założenie w arsztatów  dla m nó­
stw a ubogich , niemająoych zarobku , przez 
rozchodzenie się użytecznych pism zachęcają­
cych do dobrych posiępków , przez odpraw ia­
nie nabożeństwa w języku niemieckim, aby na­
w et powierzchowne sprawowanie obrządków 
"h g iy n y ch  zbliżyć do serca i rozumu gminu, 
a nade wszystko, przez religiyne i cywilne w y­
chowanie , uchyli się nienawiść i niechęć , ja­
ką mają chrześcijanie w Niemczech ku żydom. 
R z ą d y , ociągające się dłużey * użyciem tvch  
środków , k tó re  sprawiedliwość i religija wska­
zują , staną się kiedyś odpowiedziałnemi *a to 
Bogu i pokoleniu ludzkiemu.u

Donoszą * Ko'onii, pod d. 16 b. m. iż o 
ćwierć mili od W ittlich  odkopana dawne ła­
źnie rzym skie. N iektóre z nich są jeszcze w ca­
łym swoim pierwiastkowym kształcie. Podług 
zdania badaczów starożytności, łaźnie te  p rze­
wyższają to  w szystko, co podobnego w B zy -  
tnie i Trewirze  widzieć można. Rząd chce 
przedsięwziąć dalsze odkopywanie.

A n g l i a -
(z korr. h am b ) Londyn, dnia  18 paździer-. 

nika. Dnia 11 t. ,a . odprawiło się znowu zgro­
madzenie reform atrów  w Carlisle (Cumberland). 
W iększa część obecnych składała się z tkaciów . 
P rzez miasto przechodzili w  porządku w oysk#  
wym z chorągwiami i przytłum ioną muzyką. 
Przechód te n  podobny był do konduktu : albo*- 
Wićm z posępną spokoynością zbliżano się do 
rusztow ania W  mowach rozpraw iano o z w yr  
czaynych, pedobnym zgromadzeniom przedm io­
tach , a osobliwie o korzyściach, k tóre by z cc- 
roczniego wyboru członków izby Riiszey w y- 
p ł-nę ły . Cr,yts.no także list od ńoWo wy­
branego S e r v t a  P ark ins, w którym  oia w y- 
r s ią  żal sw óy , że obecne sprawy jego w Lon­
dynie me dozwoliły mu znajdow ać się  na 
zgrom adzeniu, jednakże uczucia jego zgadza­
ją się zupełnie z duchem zgrom adzenia, i do- 
nosi , ze do sub .krypcyi dla -  nieszczęśliwych 
W Manchester ofiarował 100 gwinej. Po c„em 
przyjęto, jak zwyczaynie , muóztwo postano­
wień.

Potem  ukazała się jedna s reforw atorefc 
M rs. Cooper, złożyła prezydentow i p rzepy ­
szną czapkę wolności z zielonego jedwabiu 'ze 
złotem i galonami, raaem  z następującym , ogło­
szonym w  gazetach naszych , adresem  od re ­
form a tę re k : „ W  obecnym czasie , w k tó ­
rym  naród p0d dwóipa wielkiemi jęczy cięża­
ram i , t .  j., długiem narodowym i podatkam i, 
i w którym  podobno nie pozostaje już nąro - 
dovyi innego wyboru, tylko okropną niewolę albo 
dzielny i m ężny opór przeciw  uciskowi po­
czytujem y sobie za obowiązek połączyć ręc e  
i se rc a , ażeby m ężom , oycom, braci i syn^m  
naszym dopoinodz do odzyskania tak dawno m  
traconych praw  swoich. Przysw yczajone aa 
młodu do pra c y , hr«ydziemy się próżnow a­
niem. Ale niestety ! mężowie nasi nie mogą 
znaleźć żadnego zatrudnienia, albo, jeśli są za­
jęci , wtedy zarobek ich zaledyvn wy starczą n a
utrzym anie nędznego życia, Dzieciż nasze -
ale zakrwawia to  serca n asze .  Ci z pomię­
dzy was, k tó rzy  nie doświadczyli tego uczuci^  
kiedy zgłodniałe dzieci wołają chluba, któ,-



Ł  s T  “ WZ'i 6 ’ nie P °tpaficie w yo-
l l  L  * * * * * *  DłSZ>Ch’ ^ w h o d x i  to 

Wyrazem* i opiera się wszelkiej re-
c i b i Cyi* k mSZOłVienasb oyccw ie , bra­
c i  i syny bydz wtrącani do więzień, tratowa­
l i ,  rąban, i z a b ^ n i ,  aa t o , że się  sp0.

«  Z  1 v Pr ‘Uamy °  Prawo fa cbowania swe- 
g j c ia .  N ie dopuściwszy się żadnego w y -

b c m z ie  T ' JŹ d"znawać podobńego obey- 
1  : ' W zyw am y w a s , połączcie się B na­
mi i  dopomozcie m ęztwem  i odwagą w as/a
aby s p a w ić  sposobność o t r z y m a n e j

ę s i w y m i uciśnionym ziomkom naszym i 
wyprowadaid ich z Wlęk, . ey jak „gipskiey n ie . 
w cli. Bęozieciez głuchymi na wełania Ea« e?  
Ci z pom iędzy którzy przepędzają dni
• woje w obfitości i którym się nigdy m edo-

rUe dal UCzud> mogę bydź obojętnymi 
n a g ło s  ” “8^  *Ic w y ,  którzy rów nie z nam! 

i ic. u 0 * vvd aj. jj0 (jna wypili, w y chętnie  
nas będziecie. A  wystąpiw szy połą­

czy cie  im iona w asze z „aszem i i oddacie osta- 
m sze ęg na wsparcie ubogich cierpiących.

, c. y  iJ Hie mówi, że nie « ,0że przynieść
ubytkuj każdy może dopomodz jeśli ma wolę
po tem u N «  rozu m iejcie , że chcem y na- 
ruszać własnosc naszych *ąSładów; mech każ­
dy zostanie przy używaniu swojego. M ężowie 
nasi p ragnę, ażeby z nimi postępować' iak 
* Pragnę prowadzić życie czyn n e-ile
m e tjhcę bydz podłymi niewolnikami praebrzy-

W  I teS \ S,<S ł PokoJ n»e *gromadzeme.
i' t .k  8 n Z P n‘ w ^ lanycb  przystępu- 
H  także do strony reform atorów , i n.edawno

odprawili zgromadzenie w  Tollerosa. Zebrało 
ssę ich około 5ooo, a jakiś Pan W ilson  oświad­
czy ł; z\ ,  chociaż przebywają 5oo do 6oo 
sęzm pod ziem ię, chcę jednak wyyśuź teraz na 
światło i mocno się złączyć dla odzyskania 
dawno utraconey W olności, do czegc oby im  
przyśw iecał płomień maratoński i płomień, 

tóry się z  taka św ietnością \y  Am eryce po- 
łudniowey ukazał. Dróg, t n o » u , jak gazety  
nasze przy w od zą , pów .edzał: że było rzecz;* 
bardzo łatw ą oapaśdź na niezbrovnych ludzi, 
kobiety i dzieci, których sogw ardyaków  N a­
poleona rozproszyliby jak sieczkę po powie­
trzu. C osię zaś jego ty c z e , w oli ou widzieć 
zafarbowaną całą n iw ę k r* ,ą  , Wo ,ą , aniżeli 
m ilczeć o bezprawiach w M anchester zaszłych. 
K iedy pomocy waszey da stałym lądzie potrze­
bowano, byliście nsówceas walecznym  i libe­
ralnym ludem i wszystko szło  należycie i  d o ­
brzej ale teraz kiedy żądacie sprawiedliwości 
i wolności, jesteście godnym w zgard y, bunto­
wniczym  i krwawym  motłochem.

W  Blackburn i M ellor  dragoni poareszto- 
wali we wtorek w iele ludzi, k tó rzy  robili i  
przedawali p ik i. Przybycie w oyska sprawiło 
w irlki zgiełk ludu i  potrzeba było odczytać  
akt przeciw  buntownikomj nie przyskło jednak 
do czynney rozprawy. ,

Sąd umarłych w  M anchester nie dał je­
szcze wyroku nad zmarłym Johna L e te , k tó­
ry  czasu wypadków w  M anchester ranio­
ny został. Sędzią umarłych oświadczył n ie­
spodzianie d. i 3  t. m., że śledzenie odłożone 
bydz musi do d. i  grudnia.

O głasza się po raz drugi i  trzeci.
2. C d P olicje M. G. mina p rzez  n in iey -  

tŁe °^ LlsSC1 l i  pozosta ła  po  śm ierci P od . 
czaszego Jozeja Czo«>skiego ruchomość z  odzie- 
m a  i innych Sprsętóu> sk ładająca się na usa- 
tyjakeyonou-anie należności sukceesorów po  
zmarłym, szlachcicu Andrzejewskim  , p rzez  pu ­
bliczną u c y ta c ją  sprzedawać się będzie w dniach  
io , n  i 1 2  m ca  góra roku teraźn ie jszego .

które to dn i życ zą cy  kupować m ają się j a -  
wic o teJ e l  o licyi o godzin ie d iug iey  po  
południu. D a t  2 1  8bra i S , 9 roku.

W in cen ty  Sidorowicz In s p e k to r  P ol. W il .
Tytularny Sowietnik Rutowicz.

2  U  handlu Józefa Kopscha zn a jd u j a sie no- 
y o » a i z „ „ ,  rózm aiJ

* t j *  m tw a o e y  m .d a m o  „ J
m etalliczrtey i paquier rr. achć, jako to lam ar tace
i  suń ż ' ł?baklcrkl 1 V ”1 P r ó b n e . K ie nmiey też 
1 sw ic ty  transport w m  rozm aitych iakoto: 
Szampańskie zw ycza y n e , butelka Rubli. 3

T~ ~~ praw dziw e  —   .
A alabryiskie . . . . .  ___
F rontignan ..............____________
W ęgierskie stare N . i .  . . .   _______

4 5o
5 6o 
2  5o

• , , r—
6- pół but tiki

4 5o 
4 f  
3 6o

M a lw a sia .
Cypryisk ie  . \ \

n ~ -  w gąsior k ach  . . .

r ó l n f c Z y Ą y ’” * 6 ” ”

2
2
1

12

25
5o

3. E xcerpt R e zo lu c ji  z  P ro toko łu  czynn o­
ści ekonomicznych kom m issyi do urządzen ia  in -  
teressow R adziw iłłow sk ich  ustanow ionej w  d a -

Cs L e ld y - W* ra iT 7  ’ P°d k n u re m  dwa t j -

ko/nm issvi d! P^częcią urzędow ą t e j ż e
kommi s j t  d la  um ieszczenia w  Gazecie K u rye-

l n y  ** d°  R,dakc” 7  Gazety f l t .
L t u  t y  t y  „ W

r z y Z i T f ó T T T  dHi°- E^ ‘e , w t
Zła e, no RaJ zr ,“',w‘!‘'c>‘
Z h s r i iii■ , ra- y y szet o
T Z Z . t y r m o w  Ttai

czonty przedstawieniu , w ykazując, ie  p 0 o-
tworzeniu dia kred tJ ów J ^  h P°r °
dozw olone W yprzedaże Dóbr m assy R a d z iw ił ł  
łowskiey satysfakcji tak w  kapitałach, jako 
tez i zaległych procentach; należy z kolei speł­
nić n a jw yższy  rozkaz w piśmie J W . Senato­
ra N ow osiltzoff w roku jeszcze tysiąc cimset
CM i* o tym °hi™ t0n7' Ź4d<  oby wierzyciele
Z  i T 1' ° d iert n C y naleinoicie, sami,, lub 
w  ich stopniu nabywcy p rzy  zatwierdzeniu u-
k I T u opłacili na utrzymanie

. etu taką , jaką dotąd wnosili za ­
stawni possesorowie , jakowe żadonie Komitetu 
Wierzycyelskiego- g d y  j est odpowiednie N a j ­
w y ż s z e j U  oh M onarszej w  piśmie J W . Se­
na ora N ow osiltzoff w dniu ośnmastym apryla 
tysiąc ośmset ośmnastego roku, co do te j  ma- 
ttry i ogłoszonej przez słowa: „że Kommissya 
poleci załatwiać wydatki na Komitet kredyto-



ró m ,  a zwłatiscza t y m , k tó rzy  j u ż  pobierają
procenta. ” N a d io  zaś  g d y  czynność I i  o mm l - 
'tetu mająca na celu dobro i  bezpieczeństwo o-  
gólne kr ed y to r  ów , d la  ich ze wszystk ich  jest  
p o trzeb n a , i poświęcające s:ę do onego osoby 
w  w spólnym  pracują objekcie; g d y b y  wiec część 
kredytorów  pod  ty tu łem  zastaw ników , sama j e ­
dna znosiła  ogół w y d a tk ó w , sprzeciwiałoby  
'się to sprawiedliwości i p r a w o m , a czyniona  
przez, tychże  tym czasowie sk ła d ka ,  na dalsze  
u trzym anie  exp>‘nsów niedostateczną b yd ź  się u-  
k a z u j e ;  z tych  zatem w zg lę d ó w  Iiommissya  
uważajcie, ze ogół koszta na K o m ite t ,  lówr.o 
w szys tk ich  kredytorów  dotykać powinien, obo­
w iązuje część tychże  wierzycieli , k tó rzy  albo 
w  gotowizn,.e z .  P rokura tury  i m assy, lub przez  
nabycie dóbr odbierać: będą w kapitałach i procen­
tach sa tys fakcyą  , aby od summ y w  kapitałach  
w y  w indy  kowaney w proporcję  po rublu srtbr. od 
tysiąc.:,, z ło tych  do kassy ra IV. ho tl fuba ja  u-  
t rzym ającego  kassę K om m itetu  , pod kwit j e g o  
wnieśli  i opłacili, a J H  . Jenera lm go  P rokura  
tora massy w z y u a ,  i i  je ś l i  opłacać będz.e ko­
m u  z  kredytorów, aby za tr zy m a ł  wedle po­
w y ż s z e /  proporc ji ,  i odesłał wypadającą ilość 
do rzeczonego ka*syera ;  z  nabywców zaś , nic 
dopełniający n in ie jszego  • przedptsam h , ulegną  
z w y d z z y n e y  exel.u vi. A  ze  złożonych  pienię­
d z y , .jeśliby expens'- r;a u tr zym a ń ’e Jiontmitę- 
t u , okazał się b yd ź  m n ie js zym  od o g ó ln e j  
s k ła d k i , i-i ta p -zrwyższajĄcańloś.ć w  propor- 
t y ę  każdemu z  kredy tor ów, p r z y  k o n k lu z j i  ca­
łeg o  dzielą, y  powrócono, będzie, Kotnmipsya z a ­
s trzega . D la  pow szechnej .za :  wiadomości o:óq 
iń teressow anych , n in ie jszą ,  rezo lucję  p rzez  Ga- 
ZCty kra jow e i  h  ólestwa P o l F u g w  o.głosić 
p o s ta n a w ia v i  razem ż u ł y . z a  podany  .rachunek 
w y d a tk ó w  na rzeczony K om ite t  do dnia pier­
w szeg o  oktobra teraźn ie jszego  roku w y l ic z o ­
nych ,  to j e s t : ,  wedle etatu, corocznie, na Korrt- 
m ite t  naznaczono ru H i  srebrny< h dziewięć t y ­
sięcy szesst.  Z a  upłynione więc la ł  dw a i mie­
s ięcy ośm należałoby expensowac- rubli srebr­
n ych  dwadzieścia pięć tysięcy sześćset, lecz aku-  
rettną rachubą dni czynnych  Członków i p r ze z  
t ro sk l iw ą  oszczędność w. tx tra o rd y  c. iry ynych  
w y d a tk a c h ; czas p r ze s z ły  kosztuję rub. sr. 18 
ty s ię c y  , c z t e r y : u m n ie jszono  zatem w yd a tku  
rub. sr. 75g6’. (w P r  ot okute podpisaną) Jan  

o y n i lo w ic t  w  m ie jscu  Prezesa. Antoni Ł ap-  
pa ,  Ja n  Petersen Komisarze, W in cen ty  S zu ksz -  
t a , Gasper Rom anowicz zastępujący.

O  zgodności z  p r o to k u h m  kn m rn sy i  świad­
czę K onstan ty  N ou/om iey ski Jenerał. Se kr.

3 . R o ku  ) 8 i g  mca 8bra co dnia stosownie 
do zapadłego w  Z itm s tw ie  W i  leń., w  roku t. 
łnca lipca 2 dnia oczewistego d e k r e tu , z  n- 
s tancyi n i ż t y  p o d p isa n eg o , z J W W .  H rabia­
m i  T yszk iew iczam i i w szys tk iem i zeszłego S z a -  
w tls k ie g o 'M a r sza lka  K azim ierza  Żukow sk iego  
sukcessorami >* celem powzięcia dosta tecznej  
w iadom ośc i , o z n a jd y w a ć  się pow innym  w  m a­
ję tnośc i Bystropolu , w  Płcie upitskim, u J f f r. 
K azim ierza  B ys tra m a  Szambelana h. d. P o l . ,  
niew iadom ym  z  im ien ia , i  nazwiska, w ych o ­
w anku : g d y  dekretem Sądu Z iem . Wilch. dla  
rzeczonego w ychow anka stosownie do testamen­
to w e j  d y s p o z y c j i , tąlarów bit. hol. 200 na  
m ają tku  zeszłego  M a rsza łka  Żukow skiego  z a ­

bezpieczono : n iżey  podpisany ludzkością  p o ­
w odow any , i  chcąc dopełnić sa ty s fa kcyą  ocze-  
wistemu Z iem . W ileń .  D ekretc w i y w  dacie po­
w y ż s z e j  z  sukcessorami M a rsza lk a  Ż u k o w ­
skiego nastał emu ; pragnąc uwiadomić n iezna­
jo m eg o  sobie z n a jd o w a ć  się należnego w B y -  
stopolu bezimiennego w ych o w a n ka , na rzecz  
którego Rotm . Broniewski 200 tal. bit. holend. 
przeznaczy ł ,  żądając a to li upewnić się o j e g o  
e x y s te n c y i , przez  n in ie js zą  aw izacyą  m z t y  
podpisany uprasza J W .  Szambelana B y s tr a m a  
dziedzica  dóbr B y s t r o p o la , aby o przebyw a­
niu p o w y ż e j  wspnmnionego nieletniego w y c h o ­
wanka , ra c zy ł  aw izującego zawiadom ić do 
W i l n a : a b a r d z ie j  doproszą się, aby jeśli t a -  

'  ko w y  w  życ iu  znaydiĄc się , o podanie d o g o ­
dną go środka sprowadzenia onego do W i ln a  
[gdzie zam ieszcza jący n in ie jszą  aw izacyą  c ią ­
g le przebywa) dla  dam a p r z y z w o i te j  Sianowi  
i wiekowi jego  e d u k a c j i ,  w  ja k o w y m  p rzed ­
miocie czyniąc publiczną odezwę przeZ  umie­
szcza jącą  się w  Kur. L i t .  aw izacyą  , t r z y k r o ­
tnie takową ponowić postanawia i p o żą d a n e j  
od JJV . Szambelana B y s t r a m a ,  lub ko g o ko l­
wiek z  jeg o  fa m i l i i  in form acji ,  i w iadomości, 
oczekiwać w mieście Gubernskim W time będzie. 
K azim ierz  Sza.lewicz Sędzia gran. F iu  L id z .

R oku  181.Q mca 8bra 21 dnia, ze  takowe  
zawiadomienie p rzy ję te  b yd ź  do druku m oże  
Sad Z iemski W ileńsk i zaświadcza.

P re zy d en t  Ziem. H i  leń. 1 Kawaler L’r -  
ban Jazdowski.

3 . Gazeta  Poczta północna ;C f c n e p n n n  T Jo ^ : 
i jm a ) ,  p rzy  m inister/urn spraw wewnętrznymi, bę­
dzie  wychodzić i  na rok następny  1820 , t u -  
petnie tuk jak dotąd. P renum erata  p r z y jm u je  
się na  te gazetę  od dnia i  8 b ra , w Sł P eters­
burgu zv R e d a k c j i  tey  g a z e ty ,  a w  innych  
m iastach w pocztam tach  1 na  wszystkich u r z ę ­
dach pocztowych. Ceno prenum eraty zosUje t a i  
sa m a ,  t. j  na m ie jscu  w Petersburgu rub• 1 i j  
z przesyłaniem  p -ze z  pocztę do in n ych  guber­
n iy  rub. za ca ty rok.

3 . N a  sku tekR em issr  Sądu Gł. L it .  Vf- iląfz. 
drugiego Departamentu i G łazu  w dniu  15 m a r ­
ca roku idącego za N-  620 nastalego , Sąd eay.iyr- 
wiżorski za- uprzedzonym  obwieszczeniem w om y. 
dzisiejszym, do majątku W ije jck  T li  Szarubellót- 
na Krzywkowskiego zebrany, ostrzega wszystkich  
onego wierzycieli 1 różnego tytułu pretensoróu*, 
iż  po wysłuchaniu głosow oćSewistych w krót m i  
czasie weźmie ostatecznie całą sprawę do nam o­
wy ; dla tegoż p rze z  n in ie js zą  ju z  raz  p a t r io ­
ci podaną do gazety  Kur. L it .  awizacyą osoby 
internowane zawiadamiając, ze na m estaw ający^h  
z .swoimi pre tens jam i do ' tegoż majątku etmso- 
wać się mogącerni amisśyą zapisze, stosownie dó 
brzmienia RejniSsy zapowiada. R oku  1819 m ca  
óbra 17 dnia.

P  dwelt Śmigielski Sędzia Gr. W i ł .  E x d y w . 
T iar  Kiełłpsz Sędzia Gr. W ił .  E x d y w .  
Antoni Olechnowicz- Pisarz Gr.Upit. i E x d w .  
K azim ierz  Hryniewicz Reg . Z iem . B rasiaw -  

ski i E x d y w .

1. W y je ż d ż a  za  g ran icę  do S d x o n i i  H a­
nowerski m ieszkaniec L u d w ig  Hartw ig  p r z y b y ­
ł y  tu ta j  z  L ip o w y  E; paszportem w ice-K onsu la  
od dworu R o s s y y s k o ,  łam  zn a jd u ją ceg o  się 
danym,


